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’’Biuletyn Kowieński Wilbi". Nr.964. Dnia 26.XI .1933 r. Str.l.

I. ZAGADNIENIA PGLIT1KI ZAGRANICZNEJ
’’L i e t u v o s  A i d a s ” o p e r s p e k t y w a c h  r o * 
k o w a ń  p o l s k o - n i e m i e c k i e  h.,1Liet.Audas”Nr.2 63. 
z 20^X1.1933 r. Art.p.t."Perspektywy rokowań polsko-niemieckich".
Streszczenie:

Przed kilku dniami rozeszła się Tiadomość o podjęciu bez­
pośrednich rokowań polsko-niemieckich. Prasa polska uważa to podję­
cie rokowań za doniosły wypadek.

Stosunki polsko-niemieckie były i sę jednym z najważniej­
szych problemów, jeżeli chodzi o pokój europejski. Litwie, będęcej 
bezpośrednią sęsiadkę zarówno Niemiec, jak Polski, niewątpliwie 
również bardzo zależy na tem, kiedy i w jaki sęosob problem ten 
zostanie rozstrzygnięty. Problem ten polega głównie na granicach 
polsko-niemieckich. Traktat Wersalski odebrał Niemcom 46.150 km.łrw. 
obszaru z  3,8 milj. mieszkańców. Obszar ten przypadł Polsce.Oprócz 
bogatych złóż węglowych i urodzajnej ziemi, obszar ten ma dla Nie* 
raiec przedewszystkiem to znaczenie, że oddziela Prusy Wschodnie 
i Niemcy właściwe.

Już przed Hitlerem żadna partja niemiecka nie chciała się 
zgodzić na obecne granice polsko-niemieckie. Hitlerowskie Niemcy 
posuwają się jeszcze dalej. Hitler krytykuje nawet granice Niemiec 
z 1914 r., uważajęc, że były to granice czasowe. Dężenie do przy­
wrócenia granic z 1914 r. nazywa Hitler absurdem poiitycznym.Wed­
ług Hitlera, Niemcy potrzebuję obszarów, odpowiadających niemiec­
kiej potędze materjalnej i duchowej. 0 ile można sędzić, Sprawa Ko­
rytarza jest dla Hitlera zbyt błaha, by uważał on ję za swój ideał 
i koncentrował na niej całę swę energię.

Taktyka Hitlera zmierza, o ile można sędżić z jego eńuńcja- 
cyj do wzmocnienia Niem5.ec nawewnętrz i odpowiedniego przygotowa­
nia ich do ekspansji n
nicza się ona do forrau _ . ,_w _ ,  _ _____
obecnych". Polacy już oddawna stsraję się o stworzenie t.zw.wschod­
niego Locama. Dotychczas jednak starania te spełzły naniczem. 0 
tem, że Polacy nie dopuszczają nawet możliwości zmiany obecnej gra­
nicy z Niemcami, świadczę chociażby olbrzymie kapitały, jakie Pola­
cy włożyli i wkładaję w rozbudowę portu w Gdyni, kolei.Katowice- 
Gdynia, fortec pogranicznych i t.d. Kapitały te sięgaję miljardów 
złotych. Pozatem wystarczy spojrzeć na mapę, by zrozumieć, że ża­
den inny korvtarz nie może Polakom zastępie Korytarza Pomorskiego, 
stanowiącego najprostsze i najbardziej naturalne wyjście polskie na 
morze. Z takiego wyjścia na morze Polacy nigdy dobrowolnie nie zre­
zygnuję i zrezygnować nie mogę. W problemie granic polsko-niemiec­
kich znaleść więc kompromisu niepodobna.

Oczywiście Hitler, kierujęcsię względami taktycznemi może 
się układać, a nawet podpisać pakt o nieagresji. Żadne jednak ukła­
dy i żadne pakty nie zdołaj ę. radykalnie zmienić stosunków polsko- 
niemieckich. Sam los splętał od wieków stosunki polsko-niemieckie 
Polska stoi na drodze ekspansji niemieckiej. Polacy ustępić nie mo- 

góyż nie maję wyjścia. Polsce pozostaje więc będź zagłada,będź 
też utrzymanie zajętych pozycyj.-

S p r a w a  l i t ę w s k o - a n g i e l s k i c h  s t o s u  n* k ó w  h a n d l o w y c h  .Prasa kowieńska /z 22.XI.1933/:W swoim 
czasie rzęd angielski przesłał rzędowi litewskiemu za pośrednictwem 
posła litewskiego w Londynie p.Sidzikauskasa szeroki raemorjał, w którym wskazywał drogi rozszerzenia litejsko-angielskich stosunków 
handlowych. Specjalna komisja parlamentu angielskiego przejrzała 
ten memorjał i załęczyła doń odpowiednie uwagi. Ostatnio te uwagi 
za pośrednictwem posła Sidzikauskasa zostały przesłane litewskiemu 
ministrowi Spraw Zagranicznych. Obecnie Ministerstwo Spraw Zagr. 
uwagi te rozważa. Jak słychać, r2ęd angielski życzy sobie, aby^li* 
tev7sko-angielskie stosunki handlowe zostały uregulowane na wzór 
niedawno zawartej angielsko-fińskiej umowy handlowej. Przeto właś­
nie przystąpiono obecnie do starannego rozpatrzenia angielsko-fiń­
skiej umowy.-

Jeżeli chodzi o politykę polska w stosunku dc Nifemieć.oAra

K r o n i k a
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E c h a  r , o k o w a ń  p o i .  s k  o -  n i e m i e c k i c h  w 
nL i  e t  ,Ź i  n .i o s " . " L i e t . Z i n i o s "  w K r . 266 /X I  . 1 9 3 3 /  z a m ie s z c z a ­
j ą  p r z e d r u k  g łosów  p r a s y  p o l s k i e j  n a  t e m a t  rokowań p o l s k o - n i e m i e c ­
k i c h .  P r z e d r u k o w u ją c  g ł o s y  " C z asu " ,  " P o l o n j i "  i  " G a z e ty  Warszaw­
s k i e j "  , " L i e t . Ż i n i o s "  p o w s t rz y m u ją  s i ę  od j a k i c h k o l w i e k  k o m en ta rzy  
w ł a s n y c h . -

I I I .  ZAGADNIENIA POLITYKI WEWNĘTRZNEJ 
I  ZYCIE SPOŁECZNE. ‘

K r o n i k a .

Z m i a n y  w d y p l o m a c j i  l i t e w s k i e j  ."Memeler 
Dao.pfbootrt N r.2 7 3 . / X I . 1 9 3 3 /:D otyeh ezaso wy p o s e ł  l i t e w s k i  w B e r l i ­
n ie  d r .S z a u ly s  mianowany z o s t a ł  posłem  w Moskwie na m i e j s c e  u s t ę ­
pu jącego  B a ł t r u s z a j t i s a .  Posłem  w B e r l in ie  b ę d z ie  d o ty ch c za so w y  po­
s e ł  l i t e w s k i  w Paryżu K lim a s.-

P o ż e g n a l n e  l i s t y  p r o f . H e r b a c z e w s k i e -  
g o  w " N a u j o j i  R o m u v a "  ."N aujO ji Romuva" N r . 151 / X I .  33/  
z a m ie s z c z a  dwa p o ż e g n a ln e  l i s t y  p r o f .H o rb a c z e w sk ie g o .  A u to r  t y c h  
l i s t ó w  o ś w ia d c z a ,  ż e ,  w y j e ż d ż a j ą  z L i tw y  p r a g n i e  zapomnieć o w s z y s t ­
k i c h  swych krzyw dach .  P r o f .H orbaczew sk i  o św ia d c z a  t e ż ,  że m ie sz k a ­
ją c  c z a s  j a k i ś  z a g r a n i c ę ,  n i e  b ę d z i e  kompromitował  L i tw y  i  L i tw in ó w  
swę d z i a ł a l n o ś c i ą .  Za swe z a d a n ie  uważa p r o f .H e rb ac ze w sk i  p r z e ł a m a ­
n i e  muru n i e n a w i ś c i  m iędzy  k u l t u r a m i  obu narodów. W re s z c i e  zapowiada  
p r o f .H e r b a c z e w s k i ,  że  u trzymywać b ę d z i e  z l i t e r a t a m i  l i t e w s k i m i  s t o ­
s u n k i  n i e t y l k o  duchowe, l e c z  i  f i z y c z n e ,  p r z y s y ł a j ą c  od cza su  do c z a ­
su a r t y k u ł y  o r a z ,  że  b ę d z i e  m arzy ł  o p o w ro c ie  n a  L i t w ę .  Pow ró t  t e n  
u z a l e ż n i a  p r o f .H e rb ac ze w sk i  od swego s t a n u  zd ro w ia  i  od s t a n o w is k a  
swych wrogów n a  L i t w i e .  -

P r o j e k t  p r o f . P a k s z t a s a  p r z e n i e s i e n i a  
s t o l i c y  L i t w y  d o  K ł a j p e d y  . P r a s a  kow ieńska  
/ z  2 0 . X I . 1 9 3 3 / : W n a j b l i ż s z y c h  d n i a c h  zw ięzek  w s p ó łp r a c y  k u l t u r a l n e j  
z Kra jem  K ła jp e d z k im  u r z ę d z i  o d c z y t  p r o f . P a k s z t a s a  o K r a ju  K ł a j p e d z -  
k im .  J a k  p o d a j ę  p ism a ,  z a p o w ie d z ia n y  o d c z y t  ma być c iekaw y  z t eg o  
w zg lęd u ,  że  l e k t o r  z a m ie r z a  w y s tę p i e  n a  nim z p r o j e k t e m  p r z e n i e s i e ­
n i a  s t o l i c y  z Kowna do K ł a j p e d y . -

S p r a w a  l e k t o r a t u  k ł a j p e d z  k i e g o  p r a ­
w a  k r y m i n a l n e g o  . P r a s a  k o w ie ń sk a  / z  2 0 .  X I .  1 9 3 3 / :  J a k  
p o d a j ę ,  w y d z ia ł  prawny u n i w e r s y t e t u  W.W. p row adz i  o b e c n i e  rokow an ia  
z k i  licu z a g r a n ic z n y m i  p r o f e s o r a m i  w s p r a w ie  z a j ę c i a  k a t e d r y  k ł a j -  
p e d z k ie g o  prawa k r y m i n a l n e g o . -

R o z b u d o w a  s z k o l n i c t w a  p o w s z e c h n e g o .  
P r a s a  ko w ie ń sk a  / z  2 2 . X I . 1 9 3 3 / : Na ż y c z e n i e  M-stwa Spraw Wewn.wszyst­
k i e  sam orzędy  maję  ożywić w roku p rz y s z ły m  budownictwo s z k ó ł .  J a k  
p r z y p u s z c z a j ę ,  w całym k r a j u  z o s t a n ę  zbudowane s z k o ł y  poczę tkowe 
d l a  150 komplektów.

S p r a w a  o b r o n y  p r z e c i w g a z o w e j  n a  L i t -  
w i  e , " L i e t . Ż i n i o s " . N r . 2 6 4  / X I . 1 9 3 3 / : 1 8  l i s t o p a d a  p r e z e s  a e r o k l u ­
bu l i t e w s k i e g o  p r o f . Z e m a i t i s  w y g ł o s i ł  o d c z y t  n a  t e m a t  p o t r z e b y  s tw o­
r z e n i a  n a  L i t w i e  ob ro n y  p r z e c iw g a z o w e j .  P r o f . Ż e m a i t i s  o ś w ia d c z y ł  
m . i n . ^  że  p r z y c h o d z ę  c z a s y ,  w k t ó r y c h  sprawy o b ro n y  p rzec iw g azo w ej  
t r z e b a  wysunęć w c a ł e j  p e ł n i .  L i tw a  z n a j d u j e  s i ę  n a  t r a k c i e  w i e l k i e j  
wojny i  musi  s i ę  z a t r o s z c z y ć  o swę o c h r o n ę .  Wszyscy s ę s i e d z i  L i tw y  
j u ż  w i e l e  n a  tem po lu  z d z i a ł a l i . -

N o w a  u s t a w a  o n a ^ j m i e  i  z w a l n i a n i u  r o ­
b o t n i k ó w  . P r a s a  kow ieńska  / z  2 2 . X I , 1 9 3 3 / : Wydańa n iedawno  u s t a ­
wa o wynajmowaniu i  z w a l n i a n i u  r o b o tn ik ó w  r o z c i ę g a  s i ę  n a  w s z y s tk i  e 
p r z e d s i ę b i o r s t w a ,  n i e  w y ł a c z a j ę c  d ro b n y ch  w a r s z t a t ó w  z a t r u d n i a j ę c y c h  
j e d n e g o  r o b o t n i k a . -

P r o t e s t  l i t e r a t ó w  l i t e w s k i c h  p r z e c i w ­
k o  u s u n i ę c i u  z b i b l j o t e k  k ł a j p e d z k i c h  
p a c y f i s t y c z n y c h  k s i ę ż e k  . P r a s a  k o w . / 2 o .X I .1 9 3 3 / :  
Zwięzek p i s a r z y  l i t e w s k i c h  p r z y j ę ł  u c h w a ł ę , p r o t e s t u j ę c ę  p r z e c i w  u s u ­
n i ę c i u  z k ł a j p e d z k i c h  b i b l j o t e k  k s i ę ż e k  l i b e r a l n y c h  i  p a c y f i s t y c z n y c h .




